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TYGODNIK SPOŁECZNO-GOSPODARCZY. 

Prenumerata roCzna 7 zł.; półroczna zł. 3.50 gr.; kwartalna 1 zł. 80 ~r.; miesięczna 60 gr. Cen V ogłoszeń: za wjer~z garmon
towy lub jego miejsce po 60 groszy; ogłoszenia drobne na ostatniej stronicy po 20 groszy za wyraz, 

Red_kcja i Administracja-Łowicz. Dom Ludowy I-e piętro pokój N2 4 • 
Rękopisów nlezastrzezonych nie 7.wraca się. Redal(cja zastrzega sobie możność czynienia skrótów w artykułach. 

Ofiarność p 'szBchna stwarza iel ie rzeczy. 
Niepodległości nie można wyszachować, a trze

ba, ją zdob}ć wiell<im wysiłkiem i Wielką ofiarą
mowll Ś. p. Marszałek Pił~udski - Niemniej trudu 
i ciągłych ofiar wyma~[\ utrzymanie niepodle~łości. 
Prawdy te musimy mieć przed oczyma stale, szcze· 
gólnie dziś woluesie l<rzepnięcia nasze~o młodego 
organizmu państwowego. 

Wysiłki Kierow~lków nawy pilństwowej osiągną 
zamierzony cel i dadiq pożądane wyni!<i w takiej 
mierze, w ,al<iej będą poparte przez cały naród. 
Najpotężniejsze organizmy państwowe odwołują SIę 
do ofIarne ści i poparcIa społeczeństwa. 

Gdy 'Władca przedwojennych Niemiec b. cesarz 
Wilhelm dru~i rzucił hasło "przyszłość Niemiec na 
morzu", posypaly się sldadki społeczeństwa dając 
VJ sumie miliony. Za miljony te zbudowano wiele 
oł<rętów i Niemcy stały Się potęgą morsl{ą. 

Olbrzymia przedwoienna Rosja z dobrowolnych 
ofiar stworzyła całą flotę t. zw. "ochotniczą". Nie 
inaczej postępowały Anglja i Francja. 

W ubiegłym roku byliśmy świadkami wezwania 
dyktatora Włoch-Mussoliniego do narodu włoskie
go o ofiarność na koszta 'Wojny z Abisynią·- wojny 
zaborczej. 

O ile przeto słuszniejsze i moralniejsze jest 
odwołanie się Rządu Polskiego do społeczeństwa 
na obrom; istnienia własnej państwowości. 

Czy odwołanie to znajduje należyty odzew? 
Nie przesądzajmy wyników-ale zwróćmy uwagę na 
te objawy, które źle wpływają na przebieg akcji. 

Pierwszym tal<im objaw~m jest bral< powszech
ności. Słyszymy od osób, zajmujących się zbiórką, 
ze często spotykają się z pOWiedzeniem "Więc tylko 
daj i daj".-Na bezrobotnych daj, na Ligę Morsl<ą 
daj-na L. O. P. P. daj, na budowę szkół daj, na 
Fundnsz Obrony Narodowej daj". Tak jest - daj. 
bo to jest obowiązkiem, bo tal< nakazuje logiczne 
lozumowanie ŚWiadomego obywatela. l datki te nie 
będą ciężarem nie do zniesienia jeżeli vędą po
wszt!chne. 

Władze szkolne wyznaczyłv górne gr-anice dat
ków na wszystl<ie cele wśród dzieci szkolnych na 
55 gr.-Coby bylo, gdybyśmy przyjęli tal~ą normę 
dla ogólu mieszkańców Polski? - Dałoby to już 
10 000 000 zł. - A gdybyśmy pOWiedzie", że ta 
stawka jest najniższą-możniejsi niech daią więcej.
Wypadłoby przynajmiej 5 rayy więcej' Za tę sumę 
pobudowaltbyśmy 2.000 Izb szłwlnvch i jeszce pozo
stałoby nAm na pobudowanie jednej łodzi podwodnej, 
setek aeroplanów i czołgów, tysięcy I<arabinów ma
szynowych i to corocznie. Pr ly pracy nad wytwo
rzeniem tych rzeczy znalazłoby zatrudnienie kilka
naście tysięcy bezrobotnych, co znowuż podniosło 

by wytwórczość o~ólną w kraju, gdyż te ldll,~naście 
tysię.:y rodzin odzysl,alyby zdolność I\UDowania 
produldów rolnych i wytworó,lJ rzemiosła, oraz prze
my5lu, 

Dru~im objawem uiemnym jest bral< należyte
go zrozumienia, że interes państwa pokrywa się 
z interesem obywatela. Tylko s!lile Państwo daje 
należytą opiekę S'JJym obywatelom i nie pozwala na 
wyzysk przez obcych. Pamiętajmy, że nasi potężni 
sąsiedzi - i zachodni i wschodni - dla wzmożenia 
si/y i potęgi organizmów Daństwowvch żądalą od 
swych obywateli wieJ/d(h oflar;i wszelkich \\yrzeCZFI1. 
Nasi radyl<aliści niech wezmą pod uwagę, że w ko
munistycznej Rosii !<aidy oddaie przynajmniei 4 ty
godnie pracy w roltu, jako <.fiarę "dobrowolną" na 
różne cele ogólne. Dajmy my przynajmniej wartość 
jednego lub d\\'uch dni pracy, a będziemy mieli 
Wielkie rezultaty, ldóre będą jednocześnie śWiadczyć 
Il Wartości nl::lszej organizacji państwowej. 

Pamiętajmy przytem. że ta warstwa uzys
kuje przodownictwo w Państwie,która zdobywa 
się na największy wysiłek i ofiary. 

Zbiórka na Fundusz Obrony Narodowej bę
dzie tym eltzaminem dla mas. 

J. M. 

Z miejskiego Komttetu Zbtórki Ha F. O. N. ot"3Y
malt"śmy poni:f:szą odezwę: 

Do wszystkich obywateli 
m. Łowicza. 

Złożenie datku na Fundusz Obrony Narodowej 
jest obowiązkiem każdego obywatela-patriot}'. Od 
dnia 4 pażdzierni!<a wszystkie zrzesze nia zawodowe 
i społeczne na terenie m. ŁoWi~za rozpoczęły zbiór
kę na F. O. N. zarówno wśród SWoich członków. 
jak i pośród naiszerszego grona swych sympatyków. 

Niech Więc nie będzie w Łowiczu ani jednego 
człowieka, któryby ni.:! zlożył datku na cele dozbro
jenia, a tym samym na cele umocnieni naszej 
sytuacji połityclnej wśród mocarstw świata. 

Pamiętajcie również, że składka wniesiona na 
F. O. N. -to nie zdawkowa ofrara na cele dobro
czynne·lecz odpOWiedniO wysoki datek śWiadomego 
swych oboWi/tzków obywatela. 

Mzejski Komzfet Zbt~Yk, na F. O. N. 

Da) na fundusz Obrony narodofIJeJ. 



2. ZYCIE GROMADZKIE Nr. 41. 

Sprawy gospodareze 
w hidze Narodów. 

Stanowisko deleg~cji Polskiej. 
Kryzys jdki ogarnął cały śWi,at i w~trząsy jal<ie 

wywołuje to W jednym to W drugim , p,anstwle, zm~
sza wszystkie odpowiedzialne czynntlu d? szul{an~~ 
dróg i sposobów wyjścia z wytworzonej ,srtuaclI. 
Sprawa ta znalazła się ~a stole obrad KomisJI Gos
podarczej Ligi Narodow w GeneW,le, przyczym 
przedstawiCiele państw wygłaszali sWoJe 0PInJe., 

Nas obchodzi przede wszystl{lem stanowisko 
delegacji PoJsl<iej. , , 

Otót p. Minister Beci, wypowledzliJł Się za re· 
Wizją istnie ją cego pod z ia łu protektoratów, państ<;t) 
europejskich nad Inajami egzo tycznem t, ktore do-
j,tarczaJą surowców. , ' ' 

Przy obecnym stanie obrotu plen l ęż!1~go Inlę
dzy państwowe~u Polsl<a ma duże trudnosc,l w spro
wadzaniu surowcóW niezbędnych dla rOzWoJu swego 
życia gospodarczego. Za suro wce Le trzeba phlCić 
walutą zagraniczną, którą otrzymujemy za wywożo
ne produl,ty. Wobec ograniczeń w obrocie towar~
wym, lfyl.l.'ÓZ nasz jest utrudniony .. a zatem ograni
czona zdolność nabywnnia surowcow. , To ,samo ~a,~ 
gadnienie na Jedne z następnych posiedzen, KomiSJI 
ligi Narodów poruszył drugi delegat Pulsla podse
kretarz stanu Rose. 

Min istr Rose nie ograniczyl s i ę do podlueśle· 
nia ujemne~o wpływu na naszą ~ospo,darl(ę ograni
czeń w obrocie pieniędzmi i towara mI, ale rozsze· 
rzy/ to za~adnien ie i na, swobodną, \1vymianę ludzi. 
Kraje przeludnione, do ktorych iifllezy Polsl<8, po
zbawione są możne ści lokowania nadmiaru rąl< ro
boczych w luajach o słabym zaludnieniu przez ~
graniczenia t'migracyjne. D la P?lskl sprawy, eml o 

grilcyine pusiada : ą jeszcze sp~\lale znaczPIlle , ~e 
względu na stosunki narodoWosclOwe. Na , 10 mllJo: 
nów ludności miejsl<iej 3,600.0CO stanow i ą żydZI. 
Przeważna większość ludności żydowsl<iej żyje z 
drobnego handlu i pośredni,ctwa., Każd~ przeto 
zmia na struktury gospodnrczeJ KraJU grozI pozba· 
wieniem środków utrżymania licznej rzeszy tej ~ru
py ludności. Na, uzdrowie~ie stosunłl~w, mo~ła~y 
wpłynąć emi~racla ludnoscl żydowskiej w łlcz~le 
znacznie prle\\iyższającej stan dziSiejszy, a sięgają ' 
cej 80000 ludności rocznie. Dla sfinansoWania emi 
gracji w tych rozmia~ach, potrzebne ~ą kapi,tały ~ 
wysolwści, przekraczaJąceJ nasze mozllwoścl. ,lu,z 
emigracja do Palestyny, ch e ć w daleko !;\{romntej
szym zakreSie, spowodowałfl w roku 1931·ym wy· 
wiezienie z Polski 01'010 50.000,000 zl. Dla przy
toczonych powodów sprawa emigracji żydowskie'; 
winna znaltŚć rozwiązanie w slcali międzynarodowej. 

Podając w najo~ólniejszych sluótach poruszo
ne przez delegatów Polski w Udze ~arodów spra
w}', przypominamy, że ubs wr, ziemi jes: blHdzo \lle
ró>vnomiernte podZielony pOf1J1ędzy panstwa, W sto· 
sunl<u do Ich ludnuści. THI{ie państwa jal< naprzy
kład Belgia, Portugalia i Holondia, !<tórych iudność 
niewiele przel<racza liczbę !udnoś~i jedne$!o z 11~· 
szych województw, posi~dają Iwlo,!J)e ,- !<tlka!otnle 
więl<sze od obszaru caleJ Polski. 1 a,!<leml ,Pan,s twa. 
mi Iwlonjalnemi są w jeszcze Większej mierze: 
Francja i Anglia. Ostatnio WIochy podbiły Ab i synię, 
której obszar trzykrotnie przev.yższa obszar Włoch. 

W l;oloniach tych jest słabE: zaludnienie i pań
shva-posiadacze kolonij mogą swobodnie lokować 
W nich nadmiar swej ludności i przywozić stamtąd 
surowce. Do krajów słabo zaludnionych r\ależy 
Wlęl<szość państw amerykańskich. 

Gdyby zaludnienie Brazylji doprowadzić do ta
kiej naprzylilad ~lęstości ia\< w Polsce - możnaby 
tam przesiedlić śmiało 200 miljonów, t. j. ośmiol<rot· 

---
ną ludność Polski. Brazylia jednał< również ograni· 
cza wiazd cudzoziemców na swoje pust!cowia. 

Porus2.0ne zagadnienie z grubsza przypomina 
zagadnienie:parcelacji. Właściciele (państwa) wielkich 
obszarów I<uli ziemsl<iej bronią dostępu do tych ob
szarów innym, chociażby ziemia leżała odłogiem 
i była źle gospodarowana. 

). M. 

Konferencja społdzlelcza w Łowiczu. 
Dnia 1 b. m. W Spółdzielczym Banku Ziemi 

ŁOWic kiej odbyła się konferencja spółdzielni pożycz
\iOWO oszczędnościowych z powiatóv.: łOWickiego 
i l<utnowsl<ieQo. Konf ~ rencja pOŚWięcona byla: 
1) technice prac w spółdZielniach wobec dzisiejszej 
sytuacji gospodarczej, oraz gospodarce pożyczkowej 
i wkladl<o wej; 2) organizowaniu pracy oświatowo
w}'chowawczej w spółdzielniach. 

Sprawa druga, I,tórą interesują się szersze 
sfery społeczeństwa, doceniejące ruch spółdZielczy, 
jako czynnik przebudowy stosunków gospodarczych 
l moralnych-wywołała żywą dysl<usję wśród zebra
nych przedstawic ieli Kas, Banków ludowych i rolni
czych organizacyj społecznych, 

Ustalono zasadę, że należy dążyć do powola
nia przy I{ażdej spóldzlelni referenta oŚwiatoW., którego 
zadaniem byloby organizowanie prac oŚwiatowo · wy
chowawczych na terenie własnej spóldzielni. Spra
wa spowodwała dalsze wnioski, uzasadniające lco
nieczność stworlenia referatu specjalnE:go, !)łatne
gO-;:Hzy O . T. O. i K. R., l<tóryby utrzymywał I<on
takt z referentami w spółdzielniach, uzgadniając 
linje pracy i pomagając W usprawnieniu prac OŚW Ie" 
town-wychowawczych spółdZielniom. Obecny r:o 
konfelerlcji p. T. Kurcz'CIk-prezes O. T. O, i K. R. 
j członek Wydziału Powiatowego GŚwiadczyl, iż na 
terenie powiatu łOWickiego są widol<i postaWienia 
dobrze tej ropoty, oraz-że będzie się stara! czyniĆ 
IHOki tV tym kierun\<u. 

PrzewodnIczył I<onferencji dyrei<tor Oluę~owe
~o ZWiązl<u SpółdZielni Rolniczych i Zarobl<owo
Gosjiodarczych p. Hajl<owski. Byli obecni pozatem: 
przedstawiciele lWiązl<u, oraz central pieniężnych. 

T. K. 

Z życia 
KółeK Rolniczych. 
w ciągu trzech niedziel kolejnych, odbyły się 

rejonowe zjazdy Kółek Rolniczych: w Zdunach dnia 
20 września, W Bielawach 27 września l w Kiernozi 
4 październtl{8 r. b. 

W Zdunach zebranie odbyło s i ę W tamtejszym 
Domu Ludowym, prz~ obecności około 150 osób. 
Przewodniczył p. Tomasz Wróbel. Obecni byli 
z Oluęgu: prezes T. Kurrzak, Wiceprezes Zarządu 
dyr. Kuphal, oraz zespół instruktorsl<i. Na zebraniu 
dokonano wyboru władz rejonowe~o ZWiązku, do 
którego Weszli: na prezesa J. Jablońsl<l oraz na 
Wiceprezesa wójt J. Fdbjańsl<i. 

W Bielawach obecnych bylo ol<oło 200 osób. 
w sali miejscowego Domu Ludowego. Obecni bylt 
z O. T. O. i K. R.: prezes T. Kurczak i instruktor 
WI. Pol to.wicz, oraz z "Rolnil<a" Wiceprezes Jan 
Król. 

Zainteresowanie w okolicach Bielaw duże, 
szczególnie pracą ZWiązku Drobnych plantatorów 
bural<a cukrowego. 

W Kiernozi, W tamtejszym Domu Ludowym 
zebra ło Się - mimo deszczu okolo 250 uczestników. 
Z O/er. Towarzystwa byli obecni: prezes Kurcza!<. 
oraz instruktorz.y: S. Bo~usz, SI. Sobieszek i WI. Po
litowi cz. 

Zalteresowanie duże. W gmtnie ładnie się za
powiadają instytucje spó!dzielcze, oraz praca tamtej
szych Kóle!< Rolniczych. 
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Raid dOlIkoła Polski rowerem. 
(Ct'ąg dalszy). 

Z Trembowli wyjezdżam w kierunku Janowa, 
~dzie ratusz i bóznlca kryte są mansardem. Sześć 
I<ilometrów za Janowem leży miastecz"o Budzanów 
vv jarze Seretu, gdzie jest zClmel< z XVII w. Z da· 
wnej studni zamkowej o głębolwści przypuszczalnej 
100 mtr. prowadzą daleko podziemne chodnih 
Baszty dWie przerobione na kościół w 1765 rolw, 
a z drugiej części zamku pozostałe baszty zostały 
przerobione na mieszkanie dla proboszcza. 

W ChorosUwwie krótki ol'lpoczynek. Nad 
miastem góruje Wieża kościoła w stylu romańslw
gotychim. W dużym parku pa/ac S i emieńskich-Lewic· 
kich z XIX w. W okolicy są groby kamienne, skrzyn
kowe, kurhany, Krajobraz stepowy. 

Wreszcie Husiatyń. Przed wojną slolica po 
wiatu; W XVI w. było napadane i lupione przez 
Turl<ów i Tatarów, a nawet pależa/o do Turcji. 
Z tych czasów zachowały s ; ę: ratusz barol<owy 
i bózniea z ciosowego I<amienia w f orm ie I<wadratu, 
z narożami i czterema bramami. 

Budowle te mają specyficzne cechy architek
tury wschodniej. Okna, arl{ady, attyka, wieżyczl!i, 
dekoracja W postaci pęków Iiś::i. 

Cerlliew przerobiona z meczetu. Kościół 
z 1610 r. renesans w postae! fryzu doryckiego. 

Po stronie północnej, Przy urWistym brzegu 
Zbrucza ruiny zamlw, zbudowanello przez Marcina 
Kalinowsl{ie~ll, który ważną odgrywał rolę w wojnach 
lwzackich, tatars\<jch i turecl<ich. WOlna światowa 
zniszczyła doszczętnie siedzibę pOWiatu, ruiny dz i ś 
pozwalają dopatrzyć się pierwotnej struktury i wy
glądu. 

Tu obserwowa/em prace Korpusu Ochrony Po
graniczfl, który spelnia takle Iwlturalną misję na 
Kresach. Ludność miejscowa znajduje pomoc przy 
budOWIe \wŚ:iolów, a zabytki naszej sztu\ci i Iwltury 
ochronę \)rzed zniszczenienl. 

Poza akcją kulturalno· oświatową dużą wagę 
pOŚWięca się wychowaniu f izycznemu I sportowi, 
szerząc zamiłowanie do IwJtury f izycznej wśród lud 
ności i młodzieży kresowej. Tu mozna spotkać role 
rocznie obozy strzeleckie i harcerskie, dając moz· 
ność po}uzepienia sił i poznflnia Kresów. 

Oddlialy K. O. P. dają pomoc ludności w wy· 
padllach poźaru i klęsk żyWiołowych, budują drogi, 
mosty na pogranicznych rzelcach. 

Przejeżdżam dalej przez Licz!wwce 6 klm. na 
północ od Husiatyna, tu są resztki ruin zamllU, 
cmentarz ma piękne pomniki grobowe, wreszcie 
wjeżdżam do Horodnicy. Był tu dawniej Icośclół 
jezuicki, obecnie - cerkiew, w ołtarzu cenny obraz 
Matl{i Boskiej włoskiego pędzla, jalw votum na obra
zie zawieszony pierścień Kościuszki' Horodnica, 
jf'st to duża wieś, 6500 mieszkańców. 

Na wschód ciągnie się grzbiet Mic,doborów ze 
śWiętą górą słowiańs!<ą "Bohutem". Tu miala stać 
gontyna "ŚWiatowida". Posąg j ,: go znaleziono tV ro· 
Iw 1847 w Zbruczu U stóp ~óry. Na Kruhłt'j Gór. 
ce jest czworobo\< otoczony walami-podobno ofiar
ny ołtarz pogański. Jadąc dalej, przejeżdźam przez 
Touste. Miejscowość ta leży u stóp M iodoborów· 
t. j, "WołoweJ" 400 m. wysokiej góry i "Janro
wej". Mała mieścina, Wiele domów starych z pod· 
cieniami. 

Wreszcie dojeżdżam do Grlymałowi:!. miastecz
les ladnie polozonego na zboczu jaru Gniłki nad 
sti:!wem. Palac przerobiony z obronnego niegdyś 
zam!m z XVII wieiw, z!llożony przez Ludziel<ich, 
obecnie należy do Pinińskich. Dokoła ogromny 
park, pochodzący z czasów hetmana Sobiesl<iego. 
Kościoł z fasadą z rollU 1754 w stylu barolwwym. 

Wspomnę lu o Miodoborach. Jest lo najpięl{. 
niejsza część Podola i nosi slusznie nazwę "Szwaj· 

carji Podolskiej". Wzdłuż ich wyniosłego grzbietu 
prowadzi droga stepowa ocieniona stuletniemi dęba
mi t. zw. "szlal< tatarski". Na obie strony wspania· 
le widol<i. Z grzbietów \\zgórz I równego poziomu 
ich podnóża wystrzelają sl<aty wapienne o dziWacz· 
nych kształtach. Są to rafy muszlowe, powstałe ja
Iw utwory brzegowe, wapienne, on~jś morza Sar
macl<iego po którym wyłonił się ląd Podola z dzi
siejszą rzeźbą. 

Najpiękniejsze ska/y Miodoborów "Kłodnicl,ie 
Skal}''' przy Białej Karczmie oraz "Czarna Slulła" 
i "Nazarowa SI<ala". Jar Kręcilowski, wyżłobiony 
przez Zbrucz ma długOŚCi około 20 I<lm. Kręciłów 
wyróżnia się zarówno z powodu swego pięknego 
położenia, jalw-też z powodu znajdującej się tam w 
pu,zczy pustelni, W l<tórej przebywali przez wiele 
lat asceci, wiodący ŚWiątobliwy żywot. Charaktprys
tyczne są znajdujące się W tej pustelni figury ŚWię
tych jak np. "Boży Grób". 

Nadmienić muszę, że wiosna zaczyna się tu 
trzy tygodnie wcześniej jak w powiecie zaleszczy.:
l<im panuje I<limat praWie południowy. W lecie 
średnia Ciepłota 27-300 R. 

Zimy łagodne. Toteż ta część Podola przy· 
biera niezwyl<le uroczy wygląd na Wiosnę a 'W lecie 
staje się je'dnym wiell<im sadem. I słusznie olcolicę 
tę nazywają "Polskim Meranem". Dojrzewają tu 
takie owoce jak: morple, brzosl<winie, Wczesne cze
rEśnie, melony, I,awony, Winogrona. Duża ilość ich 
na miejscu pozwala przeprowadzać W odpOWiednich 
miesiącach Imrację owocową. W okolicy próbują 
uprawiać ryż i drzewa morwowe a nawet mają za
miar również uprawiać tytoń tureclci. Znalwmlte 
I<ąpiele rzeczne i słoneczne, zbliżają tę polać ziemi 
do kąpielisk adriatycl<ich lub czarnomorskich. Gdy
by były do tego odpowiednie urządzeniR, to w calej 
pelni można to nazwać "Polską R v:erą". Za prze
pustl<ą ze Starostwa moina być w Rumunji W miej
scowości "Kreszczótyk" skąd roztacza się niepo
równany Widok na miasto i okolice. 

MóWiąc o Podolu wspomnić muszę o jaskini 
w Krzywczu jako najwięl{szej osobliwości W Polsce. 
Otóż wejŚCie do jaskini znajdującej s!ę okola 
10-15 m. pod pOWierzchnią ziemi i wyżłobionej W 
pokładach gipsu, jest niesłychanie malownicza, albo
wiem do jA~kini prowadZi długa na 20-30 kroków 
i wąsl{a gardziel, l<tóra stopniowo rozszerza się do
piero W odległości około 30 luol,ów i twor:.ry właś
ciwe groty. Przez ową gardziel trzeba w niektó
rych miejscach pełzać na czworakach. Obecnie 
jest to wejŚCie nieco zasypdnp, Więc utrudnia jeszcze 
gorlej dostęp. Powyższa jasleinia jest to ogromny 
labirynt wąsl<ich i 'Wysokich lwrytarzy, ZWiedzenie 
ich wymagałoby l<illw dni. Ściany jasl<ini utworzo
ne są z przezroczystego i łupliwego gipsu W tabli
cach I polHyte są luysztalami z tegoż, lub tt't stalak
tytami mleniącemi s l ę w świetle przecudną skalą 
b~rw. Byłem tam d"-'a razy w życiu. Jeszcze są 
jasl{inie i groty w Kręci/owie, Sapohowie, Holihra· 
dach i Bilczu Zlotem, w tych stronach odpoczywam, 
remontując rower, ażeby móc ruszyć dalej do Tar
nopola przez Slea/at. 

c. d. n.) 
AdoJ} Tenus 

Kompanijny ZWiązku Strzelecitiego. 

Ze świata. 
Z Hiszpanii. 

Komunil<aty ogłaszają, i~ zabiel w bratobójcze! 
wojnie hiszpańsleieJ przechodzą cyfrę 150.000, nie 
licząc setel< tysięcy rannych. 

WOjska powstańcze atakują okolice stolicy 
Hiszpanii - Madrytu, uSiłując otoczyć miasto. Roz
poczęto tal,że bombardowanie miasta z samolotów. 
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Z Rosji sowieckiej. 

W IwIach dziennikarzy zagranicznych luą.ży 
pogłoskCl, iż wybitny współtwórca ustroju sowiecl(ie
go - Karol Radel(, Idóry od 18 września siedzi W 
wlęzieniu, dostał obłędu. 

ZdArzen ie to potwierdzałoby w dalszym ciągu 
sposoby, jal\ilT'i się likwiduje przeciwni l< óW W Rosji. 

Tal( samo jest podobno uWięziony drugi wy
bitny wspó/twórca bolszewizmu-Bucharin. 

Slalin powoli wyczyszcza sobie pole 7 prze
ciwnH<ów, sympatyzujących z Trockim. Jednocześnie 
posunięciami swemi Stal in stwierdza raczej dążenie 
do lwnsol ldacji narodowej w Rosji , aniżeli brania 
na siebie obowiązlm wzniecania reWJlucji świ atowej . 

Obniżenie walut w pailstwach Eu ropy. 

W ślad za dewaluacją franl<a francu~kiego 
obniżone zostAły waluty: beigijska, holenctersl<a. 
5zwajcarsl(8, włosl<a, a w dalszym ciągu prawdopo
dobnie obniźy wartość swojej Iwrony Czechosłowacja 
i-niel.liiadomo jeszcze, co zrob i ą Niemcy, ldórzy 
przeprowadzają Ż wielkimi państwami targi. Prawdo
podobnie jeszcze obniży wartość swoich walut l<ill<8 
mniejszych państw. 

Rząd polski na swoim posiedzeniu zde cydował 
się nie iść w ślady za tamtymi państwami, nie wi
dząc potrzeby, ani konieczności dewaluacji złotego. 

Niemcy chcą pozbay.'ić Polakó~ praw "aligijnych na 
Sląsku Opolskim. 

Ze Śląsl<a Opolskiego donoszą, że "Zl,\Iiązel< 
Niemiecldego Wschodu" zorganizował atal< na pra
wa religijne ludu polsldego na Śląsim Opolskim. 
Wysłańcy ZWiązku używają podstępn, a nawet jawn
ej grożby- AI<cja ta polega na zb'eraniu podpisów 
wśród mniejszości polskiej, o zniesieniu języka pol
sl<iego W !wściele, zaniechania polsl<ich nabożeństw 
chrztów, pogrzebów, śpiewów oraz wszelkich pral<tyl< 
religijnych. Niemcy nachodzą dom'y polsl<ie w cza
sie nieobecności mężczyzn l przez grożbę odmawia
nia zarobków lub renty, starają się wpływać strachem 
na kobiety. 

ZWiązel< ~ Polal<ów w Niemczech wezwał lud
ność polsl<ą, aby odmaWiała zdecydoanie podpisóW 
na memoriałach niemieckich. 

Zgon premiera węgierskiego. 

Dnia 6 b. m. zmarł premier wę~iersl(i Gombo5. 
Zmarły położył wielkie zasługi w kierunku dopro· 
wadzenia narodu węgierskiego do oJuzepni ęcia i skon
solidowania 

Politycznie należał do europejsl<iej grupy twór· 
ców bezklasowego ustroju narodowośćiowego, naśla
dując w pewnym stopniu faszystowsl<ich przywódców 

Z Wolnego Miasta Gdańska. 

Senat, czyli inaczej rząd wolnego miasta Gdańsl<a 
chce ustrój na swoim terenie całkowicie upodobnić 
do ustroju hitlerowsl<iego w Rzeszy Niemiecl<iej. 
Obecnie wzięto się tam do likWidaCji socjalistów. 
Czytamy Więc W pismach o masowych aresztoWa
niach wśród socjalistów, którzy są tam najgroźniejszy
mi przeciwnil<ami hitleryzmu. 

III Tydzień 
SZKOŁY POWSZECHNEJ. 

W związlm z III Tygodniem Szkoły Powszech
nej w niedzielę 4 pażdzierni!<ą b. r. odbył się po
chód propa~andowy młodz\pży szłwlnej. W pocho
dzie wzieli udział przedstawiciele WłRdz i wojska, 
orkiestra 10 P.P. .orl<iestra Związlm Strzeleckie~o i 
ucząca się mlodzież Pochód prz~sz~dł .. ~Iic~mi: 
Marsz. Piłsudskiego, Bielawską, Rynl<lem Kl!msklego 

Zduńsl<ą i wrócił na Rynek Kościuszl<i, gdzie przy 
współudziale orl<iestry 10 P. P. młodzież odśpiewała 
pieśń "ZiemiA Ojczysta" i Hvmn Państwowy. Pod· 
niosłe przemówienia wygłosił Pan Sędzia Czerm!ńs
lIi. Należy dodać, że widocznie ze wz~lędu na po
godę nie wzięły udziału w pochodZie organizacje 
spoleczne, l<tóre naogól doceniają znaczenie OŚWiaty 
szlwły dla pll'.yszlośCI Polski Mocarstwowej. 

Sekcia Orl{anzzacYjno Propagandowa 
II! Tygodnta Szkoły Pow. 

Składajcie 
na biedne 

ofiary 
dzieci! 

ZtJllżający się olues zimy stwarza dla wielu ro
dzin bezrobotnych c'ężl<ie warunki bytowania i sy
tuaCJę częstoluoć bez Wyjścia. Z nastaniem chlo
dów Iwńczą się robot,. sezonowe i tym samym moż· 
ność zarobkowania, natomiast potrzeby tych rodzin 
znacznie wzrastają, z\\-"łaszcza wydatki na opat ubra
nie i obUWie. Mimo uruchomienia w b. roku po
ważniejszych robót i zatrudnienia znacznej liczby 
bezrob otnych , okazalo s'ę, że nie wszyscy zarejestro· 
wani robotnicy otrzymali Zdjęcie. O iwło 250 bez
robotnych, utrzymujących rodZiny, pozostało bez 
stałej pracy, a poza tym znaczna liczba robotnil<ów 
nie zdążyła przepracować przepisanej normy dni, u
prawniającej do otrzymywania zasiłKÓW z Funduszu 
Pracy \IIoluesie zimov.ym. 

W ZWiązku z tym w obecnej dobie nasuWa się 
Iwnieczność przyjścia z pomocą materjalną tym 
bezrobotnym, l<łórzy nie byli 1]) stanie zapewnić so
bie na nojbl ':&sz ą przyszłość środków utrzymania. 
Nie można przecież dopuścić do tego, ażeby istnia· 
la grupa ludzi, pozbaWiona podstaw mat2rialnych do 
życia, sl{azana na glód i nędzę. Jeżeli niedostatel< 
daje się ogromnie we znaki doroslym bezrobotnym, 
bardZiej odpornym i zahartowanym, to nie ulega 
wątpliwości, źe wieloluotnie silniej godzi on W ich 
dzieci, znajdujące się w stadium rozwoju fizycznego 
i duchowego. Dzieciom tym przedewszystkiem 
noleży się opieka i pomoc calego społeczeństwa. 

Już w obecnej dobie obserwuje s i ę grupki 
dzieci, podążające do sziwly bez ciepłych ubrań 
i prawie boso. Spotyl(a się sieroty i biedne dzieci, 
I{tóre w czasie niepogody przyb}-wają do szkoły 
W podartym i zupełnie zniszczonym obUWiU; nogi 
tych dzieci przez kilka god7.in otula zimne, Wilgotne 
błoto. Jest rÓWnież sporo dzieci, które z braku o
dzieży lub obUWia nie mogą UClęszczać do szkoły. 

Taki stan rzeczy nie moźe być obojętny żad
nemu obywatelOWi. ~poleczeństwo łowickie, znane 
ze swej ofiarności, nie dopuści do tego, \.Jy sierotom 
biednym dzieciom działa się krzywda. 

Wierzymy, że wszyscy zamożniejsi mieszl<ańcy 
Łowicza pośpieszą im z pomocą: spraWdzą zawar
tość kufrow i szaf i napewno wśród rzeczy, nieraz 
zapomnianych znajdą paltIw, ubranko, sllldenkę, 
sweter, bieliznę, buciki, l<alosze lub inne rzeczy, 
ldóre mogą przydać się biednym dzieciom. 

W najbliższych dn iach Panie l To'Warzystwa 
Opieki nad dziećmi j młodzieżą zgłoszą się do 
mieszkań wszystl<ich Obywateli. 

Otl.\:órzmy drzwi na ich przyjęcie i złóżmy naj
hojniejsze ofiArY na biedne dziecI! 

Zarząd ŁOWickiego Towarzystwa Opieki 
nad dziećmi i młodzieżą. 

Z działalności ŁOWickiego T -wa Opieki 
nad dziećmi i młodzieżą. 

" Po przeprowadzeniu w rolm 1935 al<c ji rozda
wnictwa odzieży, b.elizny i obUWia najbiedniejszym 
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. dzieciom szkolnym, Towarzystwo położyło specjalnv 
nacisk na gromadzenie funduszów na kolonje letnią. 

':Chodziło o to, ażeby po okresie dożywiania dzieci 
.bezrobotnych, trwajacym przez zimowe i wiosenne 
miesiące, zapewnić dzieciom wątlym, anemicznym i 
częstokroć słabowitym pobyt na kolonji i treściowe 
odżywianie w warunkach jak najbardziej zdrowotnych 
zdala od trosk Idu potów Ż} ciowych ich rodziców. 
Wiadomom jest bowiem, że dzieci zwlaszcza wąt
lejsze, przeżywają silnie niedostatek i upośledzenie 
materjalne rodziców, co wpływa ujemnie na ich stan 
fizyczny i duchowy oraz powoduje niechęć do życia 
i spole>czeńst\\'a. 

W drugim półroczu roku szlwlnego Towarzys· 
two ZDjęło się zbiórl<ą fantów i przygotowaniami do 
loterji fantowej. Społeczeństwo Łowickie odniosło 
się bardzo przychylnie do zamierzone; akcji pomocy 
dzieciom i chętnie pospieszyło z ofiarami, dlięki 
czemu loteria fantowa miała zapewnione powodzenie. 
W czasie zbiórki fantów mieszkańcy sl<ladali również 
ofiary pieniężne na Iwlonję letnią, zdając sobie 
sprawę, jak wielkie są potrzeby W tym dziale opieki 
społecznej nad dziećmi rodzin bezrobotnych. 

W zWiązl<u z zamierzonym obchodem 800·lecia 
Łowicza i przeWidywanym licznym napływem ~ości 
turystów i wycieczek szkolnych Towarzystwo poczy
niło przygotowania do wzięcia udziel/u w Targac
Przemysłu Ludowego, ażeby i Z te!:!o żródla zaczer
pnąć fundusze na kolonję letnią. Stoisko z wełnia
kami i wyrobami księża~ł<imi na wystaWie przemysłu 
ludowego urządziła P.J, Drogoszewska i prowadZiła 
rosprzedaż wspólnie z P P. majorową Michocl<ą, 
Omięcl,ą. B. Szm idtówną i Perzynlanką, za co 
Zarząd T -wa składa l m na tym miejscu serdeczne 
podZiękowanie. Poza tym urządzono I<westję ulicz
ną, z I{tórej całkoWity dochód przeznaczono na 
1<olonję· 

W ten sposób i dzięl<i wysiłkom Pań ol'az 
ofiarności spo/eczeństa zebrano fundusz , wynoszący 
1008 zl. 87 ~r. ,oa co zlożyly się nastęoujące kwoty 
463 zł 42 gr, z loterii fantowej. 148 zl. 75 gr. z 
dobrowolnych ofiar W okreSie zb .órl{\ fantow e;, 168 
zl. 20 gr. kwesty ulicznej i 228 zl. 50 gr. z Targów 
przemysiu ludowego. 
Powyższy fundusz zostal w c atości zużyty na opłace
nie l<Qsztów utrzymdnl3 dlle':l rodl in bezrobotnych 
i sierot nFl holonji letniej. 

Zarząd Towarzy5twa wyraża serdeczne podzię· 
kowanie wszystkim osobom, l<tóre poparły al<cj ę 
pomocy bIednym dzieciom i przyczyniły się do 
zebrania wspomniane$!o funduszu, a w szczegó'ności 
PP. Drogoslewsi<iej, Kazancewo\}.iei, OmięckieJ, AdAm
czakowej, Kreczmańsl<iei, Wę~ierskiej. Holmasiewi
czowej, Siedlecliiej. Dolińs!<iej. Komorowsl(iej, Mura
wskiej I Perzyniance za przeprowadzenie zbiórl<i 
fantó.v i zor~ald wwa 'e loterji na kolonje letnią. 

Zarząd Łowickze/[o To . arzystwa Opteki 
uad dzzećmt i mtodzteżą. 

Kronika Przysposobienia Rolniczego 
Organizacja zespołów. W mIesiącu bieżącym 

kończy Się przt:dluzony termin :.:glaszania Się do 
pracy zespołów na rol< 36/37. 

Potrzebna IIJŚĆ cz!onl<ów 8-10 osób. Temat 
na I· szy stopień roślinny najl.eplej z okopowych na 
pol;:tlw !<!5C m. 2• Opl ata za mateTjaly oświatowe 
(pismo, broszury, zeszyty) po 75 gr. od uczestnd<a. 

Zjazd powiatowy. W dniu 30 p a ździernika 
'0 godZinie 12. ej 'iN D omu Ludowym odbędzie się 
Zjazd młodzieży w sprawie: I) Zal<ończenle po\.via 
·towe i ogłoszenie wyników 1..>. roku. 2) Rok 1936/37 
jako dziesiąty pracv P. R. w powiecie, 

O wzięcie udziału W zjeździe proszeni są 
wszyscy ci, I<tórzy pracowali w PrzyspOSObieniu Rol~ 
niczym lub przystępujący do niej oraz wszystkich 
interesującyc h się pracami mlodzieży. 

Zakończenie wioskowe i rejonowe. W paź
dzierniku pracujące zespoly urządzają samodzielnie 
Zo kończenie prac tegorocznych. Terminy uzgadl1ia
ją z Komisją Powiatową. DOŚWiadczenia lat ubieg
łych wykaLaly całą wyższość tego rodlaju śWiąt-po
kazów wioskowych. Wyrabiają samodzielność orga
nizacyjną młodzieży, są żywą propa~andą pracy, da
jąc możność społeczeństwu miejSCOWemu zaznajo
mienia się z jej wynikami. 

Zakończenie w Wierznowicach. W dniu 4 
październil<8 odbyło się w W ierznoWicach zakończe
nie rejonowe pracy. Mimo zlej pogody remiza stra
żacl<a okazala się zbyt szczuplą by pomieścić licz
nie zgrom3dzoną młodzież i gości. P0!{aZ otworzył 
kol. przQ.downik Guzel< Władyslaw Witając przyby
łych. Pow. Komisja w osobach p. dyr. Wyszomir
skiej j przewodn. p. Adamczaka przee~zaminowala 
zespoly. Po egzaminie i przemÓWieniach odbyły się 
śpiewy i inscenizacje. MiejSCOWe Kolo Młodzieży 
pOSiada własną ŚWietlicę. Przerobiony Kurs Star
szych. Korzystanie z blbljoteki peerowskiej, oraz 
dużą pomysłowość w urządzaniu śpiewów i insceni~ 
zacjl w różnych okolicznoś:iach (jak np. w dożyn
kach ZWiązku sąsiedzkie~o) daje chlubne &Wiadectwo 
prowadzonej pracy ośWiatowo-kulturalnej młodzieży 
w Wierznowicach' 

lnstruldor T. Jankowskt. 

KRONIKA. 
Zjazd Związku Strzeleckiego. Zarząd i Ko

menda POWiatowa Z. S. zawidamia, że dnia 18 D8?:
dżiernika 1936 r. odbędzie się POWiatowy Zjazd 
Delegatów Z. S. w sali Domu Ludowego w ŁoWiczu 
z {-szym terminie o godzinie 11 ej, w razie przybycia 
niedostatecznej liczby Delegatów w II· gim terminie 
o godz.l1 30 bez wzgędu na ilość obecnych osób. 

Na zebranie oboWiązani są przybyć Prezesi i 
Komendaanci Oddziałów oraz Delegaci Wybrani na 
Walnych Zebraniach po 1 na każdą rozpoczętą 
20 tl<ę czlonl,ów rzeCZyWistych Oddziałów. 

Porządel< dzienny: I) Zagajenie I wybór prze
wodniczącego. 2) Sprawozdanie z prac Z. S. za 
okres bieżący. 3) Sprawozdanie budżetowe za rok 
1935/36. 4) ZatWierdzenie budżetu na olues 1636/37 
5) Plan pracy w roku 1936/37 6) Wybór Zarządu 
Komisji ReWizyjnej i Delegatów na Zjazd Okrę~u. 
7) Wolne wnioski. U -.\lag,,: Wnioski Winny być 
zgłaszane na p ' śmie w terminie dni 7-miu przed 
zebraniem 

Wystawa "Poznaj piękno Łowicza" W dniu 4 
pa?dzierotl{a r. b, W Domu Ludowym o godz. 11 rano 
Starosta POWiatowy p. W. Staszewski otwor7yl wys· 
tawę obrazów p. n, "Poznaj piękno Łowicza". Nas
tępnie prof. E. Dar~iewicz wvglosił prelel<cję o m'l
larstwie artystów Łowickich. Na wystawie zgrupo
Wane są bardzo ładne szki ce przedstaWiające zaby
tki towlcza WystaWiono ogół e m 90 pra,. W wysta
Wie biorą udzieli artyści mal~rze Z. Pągowski, J. 
Kallński, W. Kirvlewlw i J Ze l ezj ń~l\t. ~\.' ystawa 
trwać dędzie do 12 pażdziernil<a 1936 r. 

Wystawa "Prasy I{atolickiej". W dniu 4 
pażdziernll<a r. b. w IO lwlu Stowarzyszenia M/odzleży 
Katollcl{iej przv parafj l Kol eQjacl<I?1 K ... Prałat Stę
powąki otworzyl wystawę "Pri~5y Katolic kiej". Na 
wystawie tei z~ruDo ~·.' ~n() 1,i1I<astt eksponRtów. 

Ze Związku legjonistów. Dnia 17 paździer
nil<a 1936 (. () godz. 17 ej w s ,II i Magistratu Rynek 
Kościuszki, odb~dzie Się zwyaajne zebraniE' cz lon
ków Zarządu OddZiału Z l7 l lązlW Legjonistów Pulskich 
Na powyższe zebranie zaprasza swoich cz/on"ów 
Zarząd. 

Samobójstwo. Na szlal<L1 Zielkowice Bednary, 
pod pociąg osobowy idący z todzi d.:> Warszawy. 
rzucila się I<obiela n leznane~o naZWiska, lat olwlo 30 



6. ŹYCIE GROMADZKIE Nr. 41. 

Wskutel< zmil:lżdżenia-nieszczęśliwa poniosła śmierć U WA G A : 
na miejscu. Policja prowadzi dochodzenie celem 
ustalenia osobistości samobójczyni. poulna ClJladomość 

Róż n e. 
Szalon, pociąg 

Włosi odbywają teraz próby z nowym pociągiem 
motorowym, kóry wkrótce chodzi ć będzie z Bolonii 
we Włoszec~ północnych przez Rzym do Neapolu. 
~owy pociąg jest czemś niebywałym pod zW,jlędem 
szyblwśći kolejowej. Przebip.~a 184 kilometry IFI go
dzinę czyli dwa razy tyle, co zwykły Docią~ pośpi --' sz ' 
ny. Wypada, że przez minutę robi 3 kilometry, a lla 
przebieg jednello I<ilometra potrzebuje tyHw 20 se!{. 

Samochód llierow8ny przez radjo. 
Zakłady Porda dokonały ciel<awe~o dOŚWiad

czenia na ulicach N. JorIw, wypuszczając samoc.hód 
bez szofera, Z szybkością 36 I<dometrów na godzi
nę samochód, kierowany jed}nie przez Bparat radjo
wy, łączący go z wyprzedzającym o 10 metrów 
drugim samochodem, krążyl po ulicach bez żadne~o 
wypadku. 

Most za 80 miIjonew dolarów. 
Za kilka miesięcy o w/my zostanie dla ruchu 

Iwłowego olbrzymi most WISZąCy, dlu~ości 15 klm. 
łączący San Francisco z O al<lad (Stany Zjednoczo
ne). Dotychczas te d"Ja wielkie miasta łączyly pro
my. Wielkie statki musiaty ol<rązać zatol<ę na tra
sie 100 1<01. 

Pracę nad budową mostu, obliczono 50 milIo
nów pieszych i 30 mtljol1ów pOjazdów rocznif' raz· 
poczęto W 1934 r. Most ten zostanie ukończony 
w r 1937 przed otwarciE'm wie\l<iej wystawy w San 
Francisco. W połowie drogi, pomiędzy San Franci. 
sco, a Oaldand, znajduje się wyspa, przez I<tórą 
most przejdzie 890 metrowym tunelem. Most będzie 
się opieral na 26 metalowych wieżach. Najwyższe z 
nich liczą 230 metrów wysoiiości. Przy budoWie 
najwięlcszego na ŚWiecie mostu wiszącego pracuje 
6 tysięcy robotników. Specjalna załoga nurków 
bada grunt pod fundament} mostu. Każde zanurze· 
nie pod wodą trwa średnio 7 godzin. Samo zejśc:'e 
do glębi trwa 20 minut, powrót-ze względu na 
olbrzymie różnice ciśnień-aż 6 godzin. Ponieważ 
nie moina było ze względu na gląbokość, zastosować 
wierceń mechanicznych musiano uciec się do zega
rowych bomb w celu rozsadzania siwI. Niejedno
krotnie burza niszczyła roboty wstępne, porywając 
jale s'omkę 50 tonowe podkłady. Most San Franci
co-Oaldand jast już prawie na ulwńczeniu. Koszt 
jego budowy wyniesie 80 milionów dolarów. 

Spokój dobro byt, 
pogodę i przyszłość 

moie cI zapewnI t los zokuoiony W kolekturze 
Fr. Ziółkowskiego 
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ŁOWICZ, Zduńska 4. 
Cią~nienie I kI. rozpocznie 
się 22 paidziernilca 1936 r. 

UO
',nWHI'UI'a '1'0 ksi<jżeczkę wojslwwą, ~ystawioną 
li 11 II przez 21 pułk ulanów w Rownem. na 

imię Kazimierza Boczka syna Franciszlea i Konstancji 
z WilIeów, urodzonego dnia 4. VII 1911 r. w ŁoWiczu, 
Ksiąźeczka ta z~inęła. 

Jale to dobrze jest od czasu do czasu trochę 
poszperać po sklepach, widzi się dużo Ciekawych 
rzeczy i nowych materjałów i pomysłów a Drzy spo
sobności zbierze się niejedną cenną inforrt.ację. 
Cenną dlatego, że bywa to zwylde tak zwana infor
macja wewnętrzna przeznaczona tyllw dla szefów 
i personelu. Ci~l<awa jestem Więc coby tal< pan 
J. KROKOWSKI wlaściciel sldepu bławatów powie
dzial, gdyby słyszał, że l<toś z jego personelu zdra
dził pewną t~lJemnicę wewnętrzną. Otóż powiedział 
mi w zaufaniu, że firma }. KROKO WSKI, Rynek 
Kilińsl<iego 20 sprowadziła duży transport nainow
szych materjalów, po cenach bardzo przystępnych. 
Radzę Więc szczerze wykorzystać tę niebywałą 
okazję i zaopatrzyć się W modne wełny na sut{ienl<i, 
Iwmplety i plaszcze, materjaly na poranniki i pyjamy, 
aksamity gladl<if' i deseniowe, bieliznę pościelową 
oraz pończochy skarpety. 

-------------------------------
Już wielki czas, aby nabyć szczęśJiwy Jos 

do 37· ej Loterji Państwow, 
\\' znanej kolekturze 

Etnila BALCERA 
w ŁOWICZU, Rynel< Kilinsl<ie~o 12. 

Aby nie było za późno, gdyż cia~nienie I ej ldasy 
rOlpoczyna s i ę juź 22,X r. b. 

Cena 
z/. 

l/l ' I/~, 1/., 
40 20 10 

Pozamiejscol.'vym wvsylam pocztą, 

losu 
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--~---
Hlub Związku Pracowników Samorządu 

T erytorjalnego w Łowiczu 
zaprasza p p. Członków i Symnatyków na smaczne 

flal<i-w I<ażdą niedzielę od ~odz. 11 ei rano. 
Zduńska 4. II piętro. 

UO "I-ewal'OI'a 'I'! zagubione przez Staislawa Kwiat-
11 Iwwskiego dwa weksle z wysta\\'enia 

Leonarda Gołęb iowskie~o z ł.lJwicza: jeden na 100 
zł. z datą platności 6. VII. 1936 r. ,drugi na 50 zl. z 
datą platności 16 VII·1936 r. Pozostałe rubryki 
weksla nie były wypełnione. 

ZietnniaKi 
w dowolnej ilości sprzedaje Administracja Dóbr 

Nieborów, poczta ŁoWicz. 3-3. 

KINO 
" 
C-O-R-S-O" 

W dniach: 9 X. ~. 830, wiecz., 10 X. 7 i 9 wiecl. 
t1.X godz. 5, 7 i 9 wiecz .. 12.X g. 8.30 wieczorem 

wyświetla fIlm p. t. 

"Kochaj tylkO mnie" 
w rolJch głównych: K, Stępowski, Lidja Wysock? , 

W. Zacharewicz, M. Znicz i S. SieJański. 
Nadprogram: Tygodnik P. A. T, oraz Groteska •. 

Dla młodzieży dozwolono. 
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